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OOggóóllnnooppoollsskkaa  ffaallaa  pprryywwaattyy--
zzaaccjjii  sszzppiittaallii  ddoottaarrłłaa  ddoo
WWaałłbbrrzzyycchhaa..  CCzzyy  kkttoośś  bbęęddzziiee
mmiiaałł  ttyyllee  ooddwwaaggii  jjaakk  wwiicceepprree--
mmiieerr  PPaawwllaakk  wwyyppoowwiiaaddaajjąąccyy
ssłłoowwaa  oo  fifikkccjjii  wwyyppłłaatt  eemmeerryyttaall--
nnyycchh??  KKttoo  ttyymm  rraazzeemm  uucczzcciiwwiiee
ppooiinnffoorrmmuujjee  nnaass,,  żżee  cczzaass
ccaałłkkoowwiicciiee  ddaarrmmoowweeggoo  lleecczzee--
nniiaa  ddoobbiieeggłł  kkoońńccaa??

R E K L A M A
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W Świdnicy, jak na Ukrainie,
zastrzelono bezdomne psy
Co z prawami bezdomnych zwierząt w tak prestiżowym 
mieście jak Świdnica?  Najpierw władze miasta zlecają firmie,
która m.in. prowadzi usługi pogrzebowe wyłapywanie bezdo-
mnych zwierząt a teraz nakazała zastrzelić dwa bezdomne psy. 

str. 3

czytaj więcej na str. 5

Miło nam poinformować
naszych Czytelników, że ga-
zeta „Nasz Region Dolno-
śląski” została nominowana
do prestiżowego konkursu,
jako jedna z nielicznych re-
dakcji na Dolnym Śląsku 
i jedyna gazeta w naszym
mieście. 

Organizatorem  X Edycji
Konkursu im. W.Grabskiego
jest Narodowy Bank Polski. 

W nadesłanym do naszej
redakcji piśmie czytamy, że
wyróżnienie otrzymaliśmy, ze
względu na niezwykłą rolę
społeczną jaką pełni nasza
gazeta.

Z tym większą  satysfakcją
podejmujemy to wyzwanie,
gdzie w poprzednich latach
laureatami byli m.in. dzienni-
karze redakcji TVN CNBC.  

Zapraszamy na stronę
12, gdzie prezentujemy 
artykuł konkursowy autor-
stwa  Tomasza Cukiernika
„Toksyczne inwestycje sa-
morządu”.

Dariusz Gustab 
Redaktor Naczelny 

Nasz Region Dolnośląski 

Nominacja
dla naszej
gazety!

Prywatyzacja
Szpitala w Wałbrzychu?!
Prywatyzacja
Szpitala w Wałbrzychu?!
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W tym roku Święto
Granitu Strzegomskiego
będzie miało szczególną
rangę, bowiem obchodzo-
ne będzie w ramach jubi-
leuszu 770-lecia nadania
praw miejskich Strzego-
miowi. Dodatkową at-
rakcją trzydniowego świę-
ta naszych mieszkańców
będzie Turniej Rajców
Księstwa Świdnicko - Ja-
worskiego.

W dniu 16 maja br. 
w Urzędzie Miejskim 
w Strzegomiu odbyło się
spotkanie władz samo-
rządowych Strzegomia 
z przedstawicielami branży
kamieniarskiej, aby omó-
wić szczegóły obchodów
naszego lokalnego święta.

Bardzo istotnym ele-
mentem Święta Granitu
Strzegomskiego będą pre-
zentacje sprzętu oraz eks-

pozycje kamieniarskie 
- Bardzo liczę na Państwa
zaangażowanie i wierzę,
że tak jak przed rokiem, na
Rynku będzie można zo-
baczyć Państwa ogromny
dorobek - mówił burmistrz
Strzegomia, Zbigniew Su-

chyta. W wyniku rozmów
ustalono, że potencjalni
wystawcy mogą się już
montować w dniu 15
czerwca. Wtedy będzie już
zamknięty strzegomski Ry-
nek.

źródło: um.strzegom.pl

III edycja Festiwalu
Sztuki i Rzemiosła Targira
w Świebodzicach już za
nami. Podczas minionego
weekendu, 18-20 maja, 
w hali sportowo-widowi-
skowej przy ul. Mieszka
Starego 6 można było po-
dziwiać przedmioty sztuki
użytkowej i rzemieślniczej,
prezentowane przez bli-
sko 60 najlepszych pol-
skich twórców. Oryginal-
na, ręcznie robiona biżute-

ria, ceramika, niepowta-
rzalne witraże, rzeźby, ob-
razy, a do tego interesujące
warsztaty sprawiły, że fes-
tiwal był niewątpliwie in-
teresującą i oryginalną im-
prezą o charakterze re-
gionalnym.

Uroczyste otrawcie fes-
tiwalu odbyło się w piątek
o godz. 12.30. Wystaw-
ców i odwiedzających po-
witał Janusz Kujat, dy-
rektor festiwalu a także

przewodniczący Rady
Miejskiej Świebodzic
Łukasz Kwadrans, który
pełnił obowiązki gospoda-
rza pod nieobecność bur-
mistrza Bogdana Kożu-
chowicza. Burmistrz
uczestniczył w tym czasie
w II Mistrzostwach Euro-
py Prezydentów i Bur-
mistrzów, odbywających
się w Tychach.

źródło: um świebodzice

ŚŚwwiieebbooddzziiccee

Zmienia się wizerunek
Szpitala Powiatowego 
w Dzierżoniowie. Po za-
kończonej budowie no-
wego pawilonu, w któ-
rym już funkcjonuje izba
przyjęć, ruszyła termo-
modernizacja pozostałych
obiektów szpitalnych.
Jeszcze w tym roku zys-
kają one nową elewację
kolorystycznie nawiązują-
cą do łączącego je, nowo
powstałego obiektu. 

Rozpoczęła się termo-
modernizacja obiektów
szpitalnych w Dzierżonio-
wie – budynku głównego
i budynku Matki - Dziec-
ka. Obejmie ona wymia-
nę okien i drzwi oraz re-
mont elewacji, a w bu-
dynku M-D dodatkowo
ocieplenie ścian i stropo-
dachu.  

Inwestycja - oprócz ob-
niżenia kosztów ogrzewa-
nia i zapewnienia więk-
szego komfortu pacjen-
tom - poprawi wygląd ze-
wnętrzny szpitala. Cały
kompleks zyska nową ele-

wację kolorystycznie ko-
respondującą z nowo wy-
budowanym pawilonem
łączącym dwa budynki.
Wartość inwestycji za-
mknie się kwotą 1,7 mln
zł. Na jej realizację szpital
pozyskał pożyczkę z Wo-
jewódzkiego Funduszu
Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej w
wysokości 60% kosztów. 

Dodatkowo w ostatnim
czasie szpital zakupił
m.in. sprzęt do endosko-
pii nowej generacji, który

pozwala na prowadzenie
specjalistycznych badań
oraz mobilny aparat RTG
z ramieniem C, z prze-
znaczeniem do zabiegów
ortopedycznych. W pla-
cówce wykonano również
remont toalet, który
znacznie poprawi warun-
ki dla pacjentów, oraz wy-
burzono budynek kotło-
wni, w miejscu którego
tuż za budynkiem
głównym powstanie par-
king. 

źródło: um dzierzoniow

Szpital Powiatowy zmieni wygląd

DDzziieerrżżoonnóóww    SSttrrzzeeggoomm

Przygotowania do Święta Granitu Strzegomskiego
Do tegorocznej edycji Święta Granitu Strzegomskiego (15 - 17 czerwca br.)
pozostał już niespełna miesiąc, nic więc dziwnego, że aktualnie trwają za-
krojone na szeroką skalę prace przygotowawcze do tego bardzo ważnego
przedsięwzięcia.

Trzy dni ze sztuką11 maja Europejska
Federacja Piłkarska prze-
jęła w zarządzanie
wrocławski Stadion Miej-
ski. 

We Wrocławiu podczas
UEFA EURO 2012 roze-
grane zostaną trzy me-
cze: 8 czerwca Rosja zmie-
rzy się z Czechami, 12
czerwca Czechy zagrają 
z Grecją, a 16 czerwca
Polska podejmie Czechy. 

UEFA będzie zarządzać
areną do zakończenia
zbliżających się mist-
rzostw. Przejęcie obiektu
związane jest z jego do-
stosowaniem do organi-
zacji UEFA EURO 2012™.
Do czasu rozpoczęcia tur-
nieju powstanie tutaj in-

frastruktura czasowa
m.in. pomieszczenia dla
dziennikarzy, centrum dla
kibiców VIP, wydzielone
strefy dla wozów trans-
misyjnych i ciężarówek
transportujących sprzęt
czy zaplecze sanitarne: 
- Organizacją turnieju bę-
dzie się zajmowało stu
pracowników biurowych
UEFA. Do tego dochodzą
setki pracowników, któ-
rzy będą odpowiedzialni
za dostawy, organizację
zaplecza technicznego czy
dekoracje. Stadion ma wy-
glądać i funkcjonować
dokładnie tak, jak życzy
sobie tego UEFA – tłuma-
czy Magdalena Malara,
rzecznik spółki Wrocław
2012. 

Przez okres zarządzania
stadionem przez UEFA na
arenę będą mogły wcho-
dzić jedynie osoby z akre-
dytacjami federacji. Sta-
dion zostanie oddany pod
zarząd spółki Wrocław
2012 do 25 czerwca. 

Zgodnie z wymogami
federacji na stadionie wy-
mieniona została mura-
wa. Piłkarze pojawią się na
niej dopiero na przedme-
czowych treningach. 

źródło: wroclaw.pl

WWrrooccłłaaww  

UEFA przejęła Stadion Miejski
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Zapolowali na bezdomne
zwierzęta 

Na prośbę władz miasta myś-
liwi zastrzelili bezdomne psy.
Obława trwała kilka dni, naj-
pierw zastrzelono jednego psa, 
a dzień później od strzałów sko-
nał drugi. Rzekomo miały być
bardzo groźne bo szczekały na
działkowców, a Straż Miejska nie

poradziła sobie z ich wyłapa-
niem.  Fakt tak drastycznego
rozprawienia się władz miasta 
z bezdomnymi psami, stawia 
w bardzo złym świetle politykę
bezdomnych zwierząt w mie-
ście. Już wcześniej urzędnicy nie
mieli skrupułów zlecić firmie,
która m.in. prowadziła usługi
pogrzebowe w mieście, wyłapy-
wanie bezdomnych zwierząt 
w 2009r., za  co z kasy miasta
zapłacono tej firmie ponad 
50 000zł  

Internauta Archibald komen-
tuje zdarzenie:

Sprawa tych psów ciągnie się
od wielu dni. Znam ją, bo w po-
bliżu mam działkę. Ich agresja
polegała na obszczekiwaniu
przechodzących ludzi. Oczywiś-
cie trudno się dziwić, że kiedy
dwa spore kundle szczekając
biegną do człowieka, który ogól-
nie psów się boi, to ten robi 
w portki. Brak edukacji i tu mści
się. Moim zdaniem przypadek
ten jasno pokazuje jak „świetnie”
miasto ma przygotowany pro-
gram ograniczania bezdomności
zwierząt. Jak świetnie wypo-
sażony i wyszkolony jest wete-
rynarz, z którym miasto ma umo-
wę o odławianiu psów. I na ko-
niec jak „świetnie” urzędnicy
miejscy znają prawo. 

Rzecznik prasowy Prezy-
denta Miasta Świdnicy Stefan
Augustyn wyjaśnia:

Od początku kwietnia 
– pierwszego zgłoszenia do
Straży Miejskiej – były podejmo-
wane wielokrotne próby odłowie-
nia psów przy pomocy aplikato-
ra pneumatycznego, które się
nie powiodły. Trwało to trzy ty-
godnie. Zwierzęta były dzikie, co-
raz bardziej agresywne i za-
grażały zdrowiu oraz  życiu
mieszkańców. Niestety w tej sy-
tuacji, by uniknąć atakowania
mieszkańców przez dzikie psy,
konieczne stało się uśmiercenie
zwierząt. Decyzja została podjęta
na podstawie opinii lekarza we-
terynarii – jako ostateczność 
– w oparciu o Ustawę o Ochronie
zwierząt, zgodnie z którą zabra-
nia się zabijania zwierząt, 
z wyjątkiem -usuwania osobni-
ków bezpośrednio zagrażających

ludziom lub innym zwierzętom,
jeżeli nie jest możliwy inny spo-
sób usunięcia zagrożenia.

Głos w sprawie zajęło rów-
nież Towarzystwo Ochrony
Zwierząt ANIMALS z Gdyni 

Wbrew przekonaniu przed-
stawicieli świdnickiego Urzędu
Miasta, nie istnieje przepis ze-
zwalający na odstrzał zwierząt
domowych w celu „usunięcia za-
grożenia”. Powoływanie się na
art. 6 ust. 1 pkt 5 Ustawy 
o ochronie zwierząt jest nie-
uprawnione, gdyż pełna treść
tego przepisu brzmi:

Zabrania się zabijania
zwierząt, z wyjątkiem:(...) 
usuwania osobników bezpoś-
rednio zagrażających ludziom
lub innym zwierzętom, jeżeli nie
jest możliwy inny sposób usu-
nięcia zagrożenia(...).

Tym bardziej naiwnie brzmi
oficjalne stanowisko Urzędu
Miasta Świdnicy, że istnieje prze-
pis, który mówi o sytuacji  za-
grożenia (ale nie bezpośrednie-
go) ze strony bezdomnych
zwierząt... 

Tłumaczenie o niemożności
odłowienia zwierząt w inny spo-
sób jest bezzasadne – istnieje
możliwość użycia tzw. broni sys-
temu Palmera (broń pneuma-
tyczna wyposażona w naboje 
z ładunkiem sedacyjnym).

Przez bezpośrednie zagrożenie
rozumieć bowiem należy
wyłącznie sytuację, w której
zwierzę podejmuje wprost
działanie narażające osobę lub
inne zwierzę na utratę życia lub
zdrowia. W tym kontekście kon-
strukcja tego przepisu mocno

przypomina instytucję obrony
koniecznej  znaną z Kodeksu
karnego.  Dokonanie swoistego
„polowania” na zwierzęta zdecy-
dowanie nie mieści się w pojęciu
usunięcia bezpośredniego za-
grożenia, gdyż jest działaniem
wyprzedzającym bądź następ-
czym dla napaści ze strony zwie-
rzęcia (...)

Dodatkowo nadmienić na-
leży, że w myśl Ustawy o ochro-
nie zwierząt, nie wolno używać
broni palnej przeciw zwierzętom
domowym. Pojęcia zwierzęcia
dzikiego i domowego są zdefi-
niowane ustawowo, a pies nie
staje się w sensie prawnym
zwierzęciem dzikim, jeśli nie ma
właściciela i żyje na wolności.

W przedmiotowej sprawie ewi-
dentnie złamano prawo i to na
wielu płaszczyznach – myśliwi,
którzy odstrzelili zwierzęta, do-
puścili się naruszenia zakazów
opisanych w art. 6 ust. 1 Usta-
wy o ochronie zwierząt, co jest

przestępstwem opisanym w art.
35 ust. 1 u.o.z., urzędnicy, któ-
rzy wydali podobną decyzję,
mogą odpowiadać na mocy tego
samego przepisu za tzw. spraw-
stwo kierownicze (art. 18 § 1 Ko-
deksu karnego), a ponadto
można poważnie mówić o do-
datkowym wyczerpaniu przez
nich znamion czynu z art. 231
§ 1 KK (przekroczenie uprawnień
przez funkcjonariusza publicz-
nego).

Z uwagi na to, że w ocenie
OTOZ Animals zasadne jest
prowadzenie postępowania
karnego, organizacja pożytku
publicznego zwróci się w tej
sprawie do Prezydenta Miasta
Świdnicy z prośbą o wyjaś-
nienie sytuacji. Rozważają
również wystąpienie do pro-
kuratury z zawiadomieniem 
o uzasadnionym podejrzeniu
popełnienia przestępstwa 
z Ustawy o ochronie zwierząt.

DAG
R E K L A M A

CCoo  zz  pprraawwaammii  bbeezzddoommnnyycchh  zzwwiieerrzząątt  ww  ttaakk  pprreessttiiżżoowwyymm  mmiieeśścciiee  jjaakk  ŚŚwwiiddnniiccaa??    NNaajjppiieerrww  wwłłaaddzzee  mmiiaassttaa  zzlleeccaajjąą  fifirrmmiiee,,  kkttóórraa  mm..iinn..  
pprroowwaaddzzii  uussłłuuggii  ppooggrrzzeebboowwee  wwyyłłaappyywwaanniiee  bbeezzddoommnnyycchh  zzwwiieerrzząątt,,  aa  tteerraazz  nnaakkaazzaałłaa  zzaassttrrzzeelliićć  ddwwaa  bbeezzddoommnnee  ppssyy  bboo  sszzcczzeekkaałłyy  
nnaa  ddzziiaałłkkoowwccóóww..  

W Świdnicy, jak na Ukrainie,
zastrzelono bezdomne psy
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lleekkccjjaa  
ssaammooddzziieellnnoośśccii

uuppuusstt  ddllaa
eenneerrggiiii

pprrzzyyggoottoowwaanniiee
ddoo  sszzkkoołłyy

nnoowwee  ddoośśwwiiaaddcczzeenniiaa

zzaabbaawwaa,,  zzaabbaawwaa

nnoowwii  lluuddzziiee

Przedszkole Niepubliczne BAJKA
oraz Oddział Żłobkowy 
ul. Bogusławskiego 2  Wałbrzych
tel.74 84 232 09
tel.502 249 174

Przedszkole Niepubliczne 
JEDYNECZKA 
ul. Mickiewicza 17a Wałbrzych
tel.74 84 263 40 lub 46
tel.666 557 921

Przedszkole Niepubliczne 
Koniczynka 
Osiedle Sudeckie 12  Świebodzice 
tel.74 640 27 21

Przedszkole Niepubliczne 
Koniczynka I 
ul. Świdnicka 32-34  Świebodzice 
tel.74 854 02 46
tel.602 231 533

Przedszkole Niepubliczne 
Koniczynka II 
ul. Warszawska 1 Boguszów-Gorce 
tel.74 84 40 455

Wałbrzych:                                                   Świebodzice:                                               Boguszów-Gorce: 

Przedszkole jest czynne od poniedziałku do piątku w godzinach od 5.00 do 17.00, ale istnie-
je możliwość dopasowania tego czasu do indywidualnych potrzeb dziecka. Zadaniem naszego
przedszkola jest zapewnienie dzieciom właściwych warunków rozwoju fizycznego, umysłowe-
go, emocjonalnego i społecznego, przygotowanie dziecka do nauki w szkole oraz pomoc pra-
cującym rodzicom w zapewnieniu dzieciom opieki wychowawczej. Staramy się tworzyć miłą
i ciepłą atmosferę, aby każde dziecko czuło się zaakceptowane, a rodzice zostawiali je z pełnym
zaufaniem.

Zapewniamy:

• rozsądne ceny
• opiekę na najwyższym poziomie
• naukę języka angielskiego, niemieckiego, 

francuskiego
• zajęcia z rytmiki
• zajęcia z Akademią Dźwięku

• zajęcia taneczne
• zajęcia z gimnastyki korekcyjnej
• mini-koszykówkę
• nowoczesne wyposażenie przedszkola
• opieka pedagogiczna na najwyższym 

poziomie

Przedszkole Niepubliczne 

OGŁASZA ZAPISY
DO PRZEDSZKOLI

I ODDZIAŁU ŻŁOBKOWEGO 
NA ROK SZKOLNY 2012/2013

Przedszkole Niepubliczne 

OGŁASZA ZAPISY
DO PRZEDSZKOLI

I ODDZIAŁU ŻŁOBKOWEGO 
NA ROK SZKOLNY 2012/2013

Tel. 602 231 533



Skąd pomysł 
na komercjalizację 

szpitala?

Wszystko zaczyna się
od  nowelizacji roz-
porządzenia w sprawie
szczegółowego sposobu
klasyfikacji tytułów
dłużnych zaliczanych do
państwowego długu pub-
licznego. Kolejna noweli-
zacja ustawy o finansach
publicznych z grudnia
2011r. zaciska pętle fi-
nansową na samo-
rządach, do których m.in.
należą szpitale. Rząd tym
samym nie pozwala nad-
miernie  zadłużać się sa-
morządom. Nowe przepisy
celowo dopingują samo-
rządy do przekształceń
szpitali w spółki, dopusz-
czając również możliwość
do przekazywania ich pry-
watnym inwestorom. 

Takie działania mają
na celu to, aby Rząd nie
musiał wydawać dużych
pieniędzy na coraz  bar-
dziej  zadłużone szpitale.
A zadłużenie powstaje, bo
szpitale wykonują więcej
usług niż zakontraktowa-
no z NFZ, placówki te
często wykorzystują jedy-
nie dwie trzecie swojego
potencjału ze względu na
zbyt małe fundusze przy-
znawane przez NFZ. Wy-

stępują też inne powody
nadmiernych długów np.
złe zarządzanie, nadmier-
ne zatrudnienie w admi-
nistracji. Do takich usta-
leń doszli eksperci z firmy 

konsultingowa Grupa
Gumułka, którzy prze-
prowadzili audyty w szpi-
talach w całej Polsce. 

Audyt ujawnia również,
że w szpitalach wykorzy-
stywanych jest jedynie ok
60-75% łóżek, czego po-
wodem jest nieprzyjmo-
wanie chorych przez szpi-
tale z braku refundacji z
NFZ. 

Wyraźnie zatem widać,
że Rząd nie ma wystar-
czających środków finan-
sowych na służbę zdrowia,
a jedynym pomysłem jaki
posiada, to komercjaliza-
cja placówek zdrowia.

Kto za, a kto przeciw
komercjalizacji 

szpitala?

Na  specjalnej sesji
Rady Powiatu Wałbrzy-
skiego zwołanej 14 maja,
Wicemarszałek Dolnego
Śląska Jerzy Łużniak za-
pewniał, że nie ma decyz-
ji o komercjalizacji Spe-
cjalistycznego Szpitala
im.dra A. Sokołowskiego
w Wałbrzychu i nie bardzo
wie w jakim celu zostało

zorganizowane z nim spot-
kanie.

Radni Sejmiku Woje-
wództwa Dolnośląskiego
Piotr Sosiński i Paweł Hre-
niak  kontrowali wypo-
wiedz marszałka: „Panie
Marszałku przecież w mar-
cu br. z pana biura praso-
wego wyszedł komunikat
prasowy zawierający in-
formacje w tej sprawie”.
Wicemarszałek Łużniak
bronił  jednak swojej
wcześniejszej wypowiedzi,
mówiąc że to są tylko pla-
ny Departamentu Polityki
Zdrowia, natomiast nie
ma decyzji Zarządu Woje-
wódzkiego w tej sprawie,
więc nie ma mowy o prze-
kształceniach szpitala, do-
dając: „(…) jeśli chodzi o
moje poglądy w tej spra-
wie to komercjalizacja szpi-
tala w Wałbrzychu ma
sens”. W tych planach de-
partament Polityki Zdro-
wia nie tylko chce komer-
cjalizacji wałbrzyskiego
szpitala, ale również za-
mierza włączyć w jego
struktury szpital odwy-
kowy z Czarnego Boru. Na
pytanie, które padło z sali,
na czyje zlecenie Depar-
tament Zdrowia przedsta-
wił takie plany nie było od-
powiedzi. 

Głos w sprawie zabrała
również dyrektor Specja-

listycznego Szpitala im.
dra A. Sokołowskiego 
w Wałbrzychu Pani Ma-
riola Dudziak, która nie
kryła swojego pozytyw-
nego poglądu na temat
przekształcenia szpitala. 

Radni z Komisji Zdro-
wia i Polityki Społecznej 
w Sejmiku Samorządo-
wym zdecydowanie wy-
powiedzieli się w oficjal-
nym stanowisku przeciw
prywatyzacji i komercjali-
zacji szpitala w Wałbrzy-
chu. 

Na  koniec najwięk-
szym zaskoczeniem  była
wypowiedź Prezydenta
Wałbrzycha Pana Romana
Szełemeja, który  wy-
świetlił wcześniej przygo-
towaną prezentację staty-
styki dotyczącej działal-
ności szpitala i wygłosił
swoją opinię, mocno prze-
konując radnych powiatu,
że komercjalizacja będzie
dobrze służyć szpitalowi
oraz mieszkańcom.  Nie-
którzy radni nie kryli zdzi-
wienia, dlaczego  właśnie
Prezydent Miasta lobbuje
za komercjalizacją szpi-
tala i w jakim charakterze
się wypowiada, skoro obok
niego siedzi dyrektor szpi-
tala (Pani Mariola Du-
dziak) i to ona powinna za-
bierać głos w tej sprawie. 

Od komercjalizacji 
do prywatyzacji 

jeden krok 

Do  grudnia 2011 roku
na podstawie decyzji  sa-
morządów formę organi-
zacyjno-prawną zmieniło
125 szpitali. Największa
liczba przekształceń na-
stąpiła na Dolnym Śląski,
aż 26 placówek. 

Jak podaje portal me-
dycynaprywatna.pl „ Od
trzech lat wzrasta liczba
spółek szpitalnych, które
osiągają ujemny wynik fi-
nansowy. W roku 2011
ich procentowy udział w
całkowitej liczbie szpital-
nych spółek osiągnął po-
dobny poziom jak udział
publicznych szpitali gene-
rujących straty w ogólnej

liczbie SP ZOZ-ów”. Poka-
zuje to jasno, że prywaty-
zacja nie jest lekiem na
długi w publicznych szpi-
talach. 

Kiedy problemy finan-
sowe powracają po mini-
komercjalizacji placówki,
dyrektorzy szukają innego
ich rozwiązania. W takiej
sytuacji najczęściej szpi-
tale przechodzą z  komer-
cjalizacji w prywatyzację,
gdzie pojawia się obcy ka-
pitał. Niestety inwestorzy
mają już inne priorytety,
wykładając własne pie-
niądze chcą na tym zaro-
bić. Konflikt insertów jest
ewidentny pomiędzy cho-
rymi, którzy oczekują
bezpłatnego leczenia a
prywatnymi inwestorami,
którzy inwestują dla zys-
ku. 

W portalu samorządo-
wym opisany jest przy-
padek szpitala z powiatu
kwidzyńskiego, gdzie
ogłoszono przetarg na
sprzedaż około 80 proc.
udziałów w szpitalnej
spółce. 

Taka decyzja spowodu-
je utratę kontroli samo-
rządu nad szpitalem, a
decyzje strategiczne będą
podejmowane przez no-
wego, prywatnego inwes-
tora. Ten natomiast nie
będzie kierował się prze-
cież interesami chorych
ale własnymi.  Opisywany
szpital przeszedł restruk-
turyzację  jako jeden z
pierwszych w Polsce, ale
już chwilę po tym stanął

na krawędzi bankructwa.
Pomimo zmiany me-
nadżera i poprawy sytua-
cji finansowej,  szpital
znów stanął w obliczu
kryzysu, dlatego władze
powiatu zdecydowały o
prywatyzacji. Jak podają
media lokalne z całej Pol-
ski takich prywatyzacji
jest coraz więcej.   

Nie można zatem wy-
kluczyć, że Specjalistycz-
nego Szpitala im. dra A.
Sokołowskiego w Wałbrzy-
chu nie spotka podobny
los jak szpital z powiatu
kwidzyńskiego i stanie się
komercyjną placówką w
prywatnych rękach. Kiedy
szpital staje się spółką
prywatną pojawiają się
udziałowcy, a ci oczekują
jak największej wypłaty
zysków. Dyrektor takiego
szpitala będzie zmuszony
dbać o wynik finansowy
ograniczając usługi me-
dyczne i  nie będzie brał
pod uwagę, że najważnie-
jszym założeniem szpitala
jest dbanie o zdrowie i
życie ludzi. Jest realne
zagrożenie, że misja szpi-
tala zostanie utracona i
stanie się maszynką do
zarabiania pieniędzy. Za-
pewne zamożni miesz-
kańcy naszego regionu
nie odczują zmiany takie-
go przekształcenia, po-
nieważ i tak posiadają do-
datkowe polisy ubezpie-
czeniowe, w przeciwień-
stwie do najbiedniejszych
mieszkańców.

Dariusz Gustab
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Prywatyzacja Szpitala w Wałbrzychu?!



16 maja br. odbyła się
uroczystość rocznicowa pod
pomnikiem Ułanów Nad-
wiślańskich, zorganizowa-
na przez Towarzystwo
Miłośników Szczawna-
Zdroju i Zespół Szkół im.
Marii Skłodowskiej-Curie.
Każdego roku organizowa-
nia jest w tym historycz-
nym miejscu uroczystość
patriotyczna z udziałem
dzieci i młodzieży ze szcza-
wieńskich placówek oś-

wiatowych i Starych Boga-
czowic.   „Pamięć historii
żyje w nas” i ona przy-
wołuje przeszłość sprzed
ponad dwustu laty. Wtedy
nasza ziemia uczestniczyła
w wydarzeniach  o zasięgu
europejskim i była tere-
nem bohaterskiej walki
ułanów polskich z woj-
skiem pruskim. Jej sym-
bolem jest pamiątkowy obe-
lisk na Wzgórzu Ułańskim,
który został ufundowany

przez Cech Rzemiosł
Różnych i wzniesiony w
1960 roku. O historycznym
wydarzeniu pamięta
społeczeństwo Szczawna-
Zdroju i Starych Bogaczo-
wic, składając co roku pod
pomnikiem kwiaty. Orga-
nizowane są również rajdy
szlakiem potyczek legio-
nistów oraz przedstawiane
inscenizacje plenerowe jako
wyraz pamięci o polskich
bohaterach.

Składając hołd legionis-
tom za ich patriotyzm, tra-
dycyjnie młodzież z Zespołu
Szkół im. M. Skłodowskiej-
Curie przygotowała pro-
gram artystyczny, a uczest-

nicy  złożyli kwiaty.
Uroczystości  rocznicowe

15 maja są świadectwem,
że pamięć o tej bitwie żyje
w nas i że przekazujemy ją
młodemu pokoleniu.

Adam�zostałeś�liderem
wyprawy�na�dwa�czteroty-
sięczniki,� Gran� Paradiso
4061�m�n.p.m.,��a�następnie
na� Mont� Blanc� 4810�
m� n.p.m.� Wyprawę� przy-
gotowałeś�przy�współpra-
cy� z� Klubem� CONDIZIO-
NE,�kto�może�uczestniczyć
w�tej�przygodzie?�

Nie stawiamy wysokich
wymagań. Chyba istotną
rzeczą w podejmowaniu de-
cyzji jest chęć sprawdzenia
siebie w trudnych warunkach.
W przygotowaniu do wypra-
wy najważniejszy jest cha-
rakter, każdy uczestnik będzie
musiał postawić na ducha
walki, grupowej współpracy

dążenia do celu. Jest to też
ekstremalna próba przezwy-
ciężenia własnych słabości.
Niebezpieczeństwo polega
na tym, że później chce się
więcej osiągnąć, już po po-
wrocie zaczyna się myśleć 
o następnej wyprawie. Te kil-
ka dni daje niesamowite
przeżycia wzmagania się 
z trudnościami, tu rodzą się
prawdziwe więzi i zawierane
są przyjaźnie.  Tu tez ludzie
przekonują się, jak dużo wię-
cej potrafią, przełamują gra-
nice, o których wcześniej na-
wet nie myśleli. 

Jesteś�doświadczonym
uczestnikiem� takich� wy-

praw,�masz�na�swoim�kon-
cie�wiele�zdobytych�szczy-
tów� w� Alpach,� Kaukazie
czy�Himalajach�takich�jak:
Grossglockner,�GranPara-
diso,� M't� Blanc,� Elbrus,
Kazbek,�Matterhorn,�Island
Peak�czy�ośmiotysięcznik
Shisha� Pangma� (8027m
n.p.m.)
Jaki�program�przygoto-

wałeś� na� najbliższą� wy-
prawę�dla�uczestników,�któ-
rzy� zechcą� się� zmierzyć
być� może� pierwszy� raz�
z�taką�przygodą?

Całość wyprawy to dzie-
więć dni, podzielona jest na
dwa etapy. Etap I to aklima-
tyzacja i szkolenie, etap II to

zdobywanie szczytu Mont
Blanc.
Dzień�1: Przejazd z Polski do
Pontu ( Włochy).
Dzień�2-3: Akcja górska na
Gran Paradiso. Do pokonania
2100m przewyższenia, noc-
leg w namiotach na wyso-
kości 3400m. Akcja zdoby-
wania szczytu 4061m.
Dzień�4: Przejazd do Cha-
monix (Francja).
Dzień� 5-9: Akcja górska 
w masywie Mont Blanc, czyli
z Le Fayet 533m kolejką
T.M.B. przejazd do Nid d’Aig-
le 2363 m, dalej przez schr.
Tete Rousse 3150 m, Potem
przechodzimy kuluar i żleb
spadających kamieni, aż do

schr. Gouter 3817m, dalej
Dome du Gouter 4304 m,
Vallot 4363 m, od Vallot’a gra-
nią Bousses na szczyt Mount
Blanc. Powrót drogą wejścia.
Dzień�10: Powrót do kraju.

Czy� uczestnicy�muszą
posiadać� specjalistyczny
sprzęt?�

Wymagany sprzęt to:
rękawice 2 pary (mogą być
narciarskie i polarowe), bluza
polarowa 1szt., kurtka i spod-
nie typu Gore Tex, czapka,
ciepłe skarpety (coolmax) 
2 pary, bielizna termoaktyw-
na, kije teleskopowe, ciepły
śpiwór, palnik na gaz, garnek,
kubek, łyżka+widelec+nóż,

plecak 45-60 litrów, karimata,
termos 1l, krem UV 30. Jed-
nak uczestnicy nie muszą
się martwić o sprzęt specja-
listyczny, ten zapewnimy my,
tj. raki, czekan, uprząż wspi-
naczkowa, kask, okulary
przeciwsłoneczne, gogle, 
latarka czołowa, karabinki
HMS 2 szt.  
Osoby,� które� chcą�

z�nami�wyjechać�wystarczy,
że� zadzwonią� do� Klubu
CONDIZIONE�w�Świdnicy,
tam� wszystkiego� się� do-
wiedzą. 

Dziękuje za rozmowę 
i obiecuję, że relację z wy-
prawy zamieścimy  w naszej
gazecie. Dariusz�Gustab
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Rocznica 15 maja na Wzgórzu Ułańskim

XXXII Dni Szczawna-Zdroju
15-17 czerwca 2012r. 

Wyprawa
na Mont Blanc

Adam Sikora - doświadczony alpinista i himalaista, już 27 czerwca
poprowadzi grupę na szczyt Mont Blanc w Alpach, w której mogą
znaleźć się również nasi czytelnicy. Zapach przygody oraz egzamin
z wytrzymałości, hartu ducha i umiejętności pracy w grupie, mogą
stać się prawdziwe dla niemal każdego z naszych czytelników. 

R E K L A M A

- imprezy plenerowe
- kiermasze uliczne
- wystawa kwiatów w Parku Zdrojowym pt.
„Szczawieńskie kwitnienia”,

- efektowny pokaz laserów w ogrodach Domu 
Zdrojowego.

- koncert zespołu country Honky Tonk Brothers

szczegóły imprez na stronie www.szczawno-zdroj.pl

Bitwa była pierwszą potyczką
ułanów pułku Legii Polsko-Włoskiej
z wojskiem pruskim na Śląsku.
Odbyła się ona dnia 15 maja 1807
roku na polach pomiędzy wsiami
Szczawienko i Struga, leżącymi w
powiecie wałbrzyskim, w odległości
piętnastu kilometrów od Strzegomia.
W bitwie tej 280 ułanów polskich po-
biło znacznie liczniejsze jednostki
pruskie pod dowództwem majora
Losthina, składające się z 8 kom-
panii piechoty: 1100–1200 żołnie-
rzy, szwadronu 80 huzarów, szwad-
ronu 80 dragonów, szwadronu 80
Bośniaków i 4 dział.
W czasie bitwy polscy ułani przy-
puścili szarżę na pruską kawalerię,
którą rozbili i zmusili do odwrotu. Na-
stępnie 800 pojmanych pruskich pie-
churów zostało doprowadzonych
przed oblicze Hieronima Bonapar-
tego, aktualnie stacjonującego we
Wrocławiu, gdzie polscy ułani zos-
tali odznaczeni wysokimi francuskimi
odznaczeniami wojskowymi.

Źródło: Wikipedia
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W Polsce bezrobocie
młodych ludzi sięga już 
30 %, przez najbliższe kil-
ka lat nie można oczeki-
wać radykalnej poprawy
tej sytuacji. 

Na Dolnym Śląsku
biorąc pod uwagę wszyst-
kich bezrobotnych, odno-
tować można wśród nich
45% ludzi młodych. 
W Polsce są jednak regio-
ny gdzie wśród bezrobot-
nych jest aż 60% ludzi
młodych. 

Jeżeli kryzys nie będzie
się pogłębiał, to można li-
czyć, że bezrobocie wśród
młodych spadnie w Polsce
do 25% w ciągu dwóch lat. 

Problem próbuje złago-
dzić Ministerstwo Pracy -
od czerwca ma ruszyć
nowy program „Twoja ka-
riera, Twój wybór”. Na ten

cel przeznaczono w tym
roku 120 milionów złotych.
Z prostego rachunku ma-
tematycznego widać, że
tylko nieliczni będą mogli z
programu skorzystać. Na
jednego bezrobotnego przy-
padnie tylko 171zł. 

Jednak osoby zakwali-
fikowane do programu
mogą skorzystać z kilku
tysięcy złotych na okreś-
lony cel .

W programie może
wziąć udział osoba, która
nie ukończyła 30 lat, po
raz pierwszy będzie zare-
jestrowana w urzędzie pra-
cy, od ukończenia szkoły
nie może minąć więcej niż
dwa lata. 

W chwili rejestracji taka
osoba otrzyma opiekuna,
doradcę  zawodowego. Za-
daniem takiego doradcy

będzie przygotowanie dla
bezrobotnego planu działań
i opieka, aż do znalezienia
pracy. 

Dotychczas młody, bez-
robotny człowiek mógł li-
czyć na staż i szkolenie,
tym razem program prze-
widuje bony, za które
każdy bezrobotny samo-
dzielnie wybiera sobie
określone działanie,
mające na celu stałe za-
trudnienie. 

Młody uczestnik pro-
gramu ma do wyboru
bony:

Bon szkoleniowy - 3416
zł do wydania na podno-
szenie kwalifikacji w for-
mie warsztatów i kursów. 

Kwota zawarta w bonie
może być również użyta na
na dojazdy, noclegi czy
badania lekarskie związa-

ne z podnoszeniem kwali-
fikacji. Jednak środki pie-
niężne nie będą przekazy-
wane bezrobotnemu lecz
wypłacane firmie pro-
wadzącej szkolenia. 

Bon stażowy – urząd
wypłaci przez okres sześ-
ciu miesięcy stypendium
za odbywanie stażu u wy-
branego pracodawcy. Pra-
codawca po zakończeni
stażu będzie zobowiązany
zatrudnić stażystę na co
najmniej kolejne szczęść
miesięcy. 

Bon na kształcenie za-
wodowe i policealne. Na
ten  cel bezrobotny otrzy-
ma 6832zł  w ciągu roku. 

Zwrot poniesionych
kosztów nastąpi po oka-
zaniu faktury, w którą
można również wliczyć do-
jazdy do szkoły i noclegi.

Wybór szkoły należy do
bezrobotnego przy
współpracy z doradcą. 

Program również prze-
widuje dotację na zasied-
lenie, jest to jednorazowa
kwota do 5 tys złotych na
wynajęcie mieszkania.
Chodzi o osoby, które po-
chodzą z małych miejsco-
wości, gdzie nie ma pracy
a znalazły pracę w dużym
mieście.   

Program wygląda obie-
cująco, jednak niewielka
grupa młodych ludzi bę-
dzie nim objęta, ze wzglę-
du na przeznaczoną kwo-
tę na realizację progra-
mu. 

Inną wątpliwość jaką

można mieć, to  sposób
realizacji programu przez
urząd pracy, który prze-
ciążony jest zadaniami
biurokratycznymi. Należy
więc liczyć się, że może wy-
stąpić  pewna zależność 
w sposobie wyboru bezro-
botnych do programu. Aby
urzędnicy mogli wykazać
się  efektywnością naj-
chętniej będą wybierane
osoby, które mają szanse
najszybciej znaleźć pracę. 

Najrzetelniej jednak  po-
ziom realizacji programu
już niedługo ocenią sami
zainteresowani, im więc
pozostawiamy wystawie-
nie ostatecznej oceny w tej
kwestii. Elma 

Twoja kariera, Twój wybór
700 tyś młodych ludzi w wieku do 30 roku życia w Polsce jest bez pracy.  Mi-
nisterstwo Pracy i Polityki Socjalnej  od czerwca uruchamia program  walki z
bezrobociem wśród młodych, na który przeznacza 120 mln złotych.  W ramach
programu bezrobotni  mogą  otrzymać bony, za które będą mogli się kształcić,
odbywać szkolenia lub pracować w ramach stażu. 
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Jakich błędów powin-
niśmy unikać przygoto-
wując swój życiorys?

Przede wszystkim po-
winniśmy pisać prawdę.
Nie polecam koloryzowania
i oszukiwania w celu zwięk-
szenia swoich szans, bo 
w sytuacji, gdy wpiszemy
sobie biegłą znajomość na
przykład języka włoskiego,
a pracodawca będzie 
w stanie to sprawdzić 

i okaże się, że ta znajomo-
ść jest ledwie w stopniu
podstawowym, to oszustwo
łatwo wyjdzie na jaw. Po-
dobnie w sytuacji, gdy wpi-
szemy sobie bogate doś-
wiadczenie zawodowe, 
a pracodawca poprosi 
o zaświadczenia o zatrud-
nieniu z poprzednich
miejsc pracy. Jeśli nie bę-
dziemy w stanie tego udo-
kumentować, to nasze
szanse zostają przekreś-
lone. Dlatego też ważne
jest, żeby już w czasie stu-
diów zadbać o to, by mieć
co wpisać w swój życiorys
zawodowy. Rzeczywistość
jest obecnie taka, że same
studia nie wystarczą. Dy-
plom jest bardzo ważny, ale
oprócz niego liczy się rów-
nież doświadczenie, które
można zdobyć podejmując
pracę w trakcie nauki, a
także poprzez działalność
w kołach naukowych,
praktyki studenckie oraz
poprzez uczestnictwo w
dodatkowych kursach i
szkoleniach.

Czy warto  wpisywać
zainteresowaniami kan-
dydatów do CV?

Często ciekawe zainte-
resowania mogą przy-
ciągnąć uwagę pracodaw-
cy i sprawić, że nasze CV
będzie się dodatkowo wy-
różniać. Pisząc o nich nie
powinniśmy jednak robić
tego zbyt ogólnie, bo to o ni-
czym nie świadczy jeśli
wpiszemy, że lubimy film 
i muzykę. Jeżeli jednak
wskażemy, że interesuje
nas na przykład muzyka
klasyczna czy hip-hop, to
już jest to bardziej kon-
kretne. Dobrze jest też
umieć opowiedzieć coś wię-
cej na temat naszego hob-

by, żeby pokazać, że my się
naprawdę na tym znamy.
Często nietypowe zaintere-
sowania dodatkowo wzbu-
dzają uwagę.  Mogą też
wiele powiedzieć o kandy-
dacie, na przykład osoby
uprawiające sporty eks-
tremalne mogą być po-
strzegane z jednej strony
jako odważne, zdecydowa-
ne i przebojowe, jednak 
z drugiej strony jako nie-
odpowiedzialne i lekkomy-
ślne.

Jakie  zdjęcie załączyć
do CV?

Prowadząc przedmiot
dotyczący przygotowań do
rozmowy z pracodawcą na
studiach podyplomowych
miałam kiedyś studentkę,
która była zdecydowanie
przeciwna umieszczaniu
zdjęcia. Uważała, że na
wstępnym etapie selekcji
pracodawca powinien su-
gerować się wyłącznie treś-
cią życiorysu zawodowe-
go, a nie wyglądem kan-
dydata. Rzeczywistość jest
jednak taka, że pracodaw-

cy podchodzą nieufnie od
ofert bez zdjęć, uważając,
że albo kandydaci mają
coś do ukrycia, albo przy-
gotowali CV w pośpiechu 
i zapomnieli je dołączyć
(co świadczy na ich nieko-
rzyść). 

Powinniśmy pamiętać 
o tym, że będzie na nie pat-
rzył potencjalny praco-
dawca, w związku z tym
musi być ono odpowiednie.
Ważne jest zarówno to czy
zdjęcie jest aktualne (a nie
sprzed 10 lat), wyraźne,
dobrze doświetlone i skad-
rowane, jak i to jak na
nim jesteśmy ubrani i na
jakim tle zostało zrobione.
Najlepiej, by jego wykona-
niem zajął się profesjonal-
ny fotograf. Jeśli jednak nie
mamy czasu i musimy sko-
rzystać ze zdjęcia, które
już mamy, to należy pa-
miętać, że starając się na
przykład o pracę w banku
czy w sekretariacie firmy
nie należy umieszczać
zdjęć z wakacji na tle eg-
zotycznych palm. Chyba, że
ubiegamy się o pracę na
stanowisku wymagającym
kreatywności, na przykład
związanej z reklamą, to
wtedy możemy zamieścić
fotografię bardziej niestan-
dardową. Powinno się jed-
nak przestrzegać zasady
schludnego i eleganckiego
ubioru, a jako tło wybrać
kolor biały lub błękitny.

Na czym powinniśmy
się skoncentrować od-
powiadając na ogłoszenia
z ofertami pracy?

Przede wszystkim na
tym czy spełniamy wymo-
gi w nich zawarte. Jeśli fir-
ma poszukuje specjalisty
do spraw marketingu i re-
klamy, a my (upraszczając
oczywiście) wiemy o rekla-
mie tyle, co zobaczymy w
trakcie jej oglądania w te-
lewizji, to pewnością do
ekspertów w tej dziedzinie
jeszcze się nie zaliczamy. 
I tu również pojawia nam
się ponownie kwestia doś-
wiadczenia – jeśli firma
szuka osób z trzyletnim
doświadczeniem, a kan-
dydat może udokumento-
wać jedynie trzytygodniowe
praktyki studenckie, to jest
to zdecydowanie za mało.
Dlatego też, po raz kolejny
podkreślę, że ważne jest, by
już w trakcie studiów mieć

możliwość rozwoju zawo-
dowego. Częstym błędem
jest także rozsyłanie odpo-
wiedzi na oferty pracy 
w sposób schematyczny,
czyli do wszystkich poten-
cjalnych pracodawców ta
sama treść CV i listu mo-
tywacyjnego. Powinno się
natomiast dostosować je
jak najlepiej do tego, co zos-
tało zawarte w konkret-
nym ogłoszeniu.

Kiedy już zostaliśmy

zaproszeni na rozmowę
kwalifikacyjną. Jak po-
winniśmy się do niej
przygotować?

Rozmowa kwalifikacyj-
na jest bardzo ważna, bo
od tego jak sobie na niej
poradzimy i czy będziemy
potrafili zrobić dobre
wrażenie zależy często to
czy dostaniemy wymar-
zoną pracę. Samo CV nie
wystarczy. Liczą się dodat-
kowe umiejętności, jak na

przykład radzenie sobie ze
stresem, łatwość nawiązy-
wania kontaktów, a także
cechy osobowościowe oraz
mowa ciała. Jest to temat
bardzo ciekawy, ale jedno-
cześnie bardzo obszerny,
bo uwzględnia wiele aspek-
tów. Dlatego więcej opo-
wiem o przegotowaniu 
i przeprowadzeniu samej
rozmowy z potencjalnym
pracodawcą w kolejnym
numerze gazety. 

Jak przygotować idealne CV

dr Aneta 
Kazanecka

dr Aneta Kazanecka – politolog, Prorektor ds. studentów 
w Wałbrzyskiej Wyższej Szkole Zarządzania i Przedsiębiorczoś-
ci, rzecznik prasowy Dolnośląskiego Ośrodka Studiów Strate-
gicznych.

R E K L A M A



Jednym z priorytetów
Uczelni jest kształcenie
zgodnie z wymogami ryn-
ku pracy. Wychodząc na-
przeciw oczekiwaniom oto-
czenia, placówka posta-
nowiła ofertę kształcenia
tworzyć i konsultować z
największymi Pracodaw-

cami Regionu. Aby reali-
zować ten cel w 2011r. po-
wołany został Konwent
skupiający przedstawicie-
li renomowanych przed-
siębiorstw, instytucji i or-
ganizacji pro-biznesowych.
Konwent ma za zadanie
doradzać Uczelni i wska-

zywać kierunki rozwoju,
wyrażać opinię i promować
Uczelnię, w tym także jej
Studentów i Absolwentów,
w Regionie, kraju i za gra-
nicą. Dodatkowo lubiń-
ska Uczelnia mocno sta-
wia na praktyki zawodowe,
dlatego też UZZM
współpracuje z takimi fir-
mami, jak m.in.: KGHM
Polska Miedź, PeKaO, Si-
tech, NG2, Volkswagen
Motor Polska, a także jed-
nostkami samorządowy-
mi Lubina.

W roku akademickim
2012/2013 Uczelnia pro-
wadzi nabór na cztery kie-
runki: Zarządzanie, Peda-
gogika, Zarządzanie 
i Inżynieria Produkcji oraz
Górnictwo i Geologia. 
W ramach ogólnych kie-
runków Uczelnia daje
możliwość wyboru jednej z
16 oferowanych specjal-

ności. W tym roku pla-
cówka oferuje aż 6 nowo-
ści (!):

E l e k t r o te ch n i k a  
w Górnictwie,
Wiertnictwo Górnicze
i Geologiczne,
Rachunkowość i Za-
rządzanie Finansami,
Zarządzanie Kadrami,
Pedagogika Resocja-
lizacyjna i Socjotera-
pia,
Terapia Pedagogicz-
na i Pedagogika Opie-
kuńczo-Wychowaw-
cza. 
Uczelnia nie zapomina

również o tak ważnych
kwestiach, jak ekologia
czy działalność społecz-

no-charytatywna. W Ga-
zecie INDEX publikowa-
ny jest stały cykl infor-
macyjno-poradnikowy
„Zostań eco!”, gdzie
przedstawiane są tajniki
i wskazówki dotyczące
postaw ekologicznych
oraz zdrowych nawyków.
Jednak na tym Uczelnia
nie poprzestaje i idąc 
o krok dalej cyklicznie or-
ganizuje m.in. zbiórkę
baterii. 

Co więcej? Uczelnia
Zawodowa Zagłębia Mie-
dziowego w Lubinie
widząc duży potencjał
społeczny drzemiący w
Studentach,  postano-
wiła pomóc im go spożyt-

kować w dobrych celach.
Tak zaczęła się akcja pod
hasłem „Zakręć się na
pomaganie innym!”. Jest
to inicjatywa, której ce-
lem jest zebranie jak naj-
większej ilości plastiko-
wych zakrętek z butelek
PET, przekazywanych pó-
źniej do utylizacji. Pie-
niądze uzyskane ze
sprzedaży zakrętek prze-
kazywane są potrze-
bującym rodzinom, oso-
bom, fundacjom lub in-
nym jednostkom społecz-
nym. Uczelnia zachęca
do przyłączenia się do
akcji społeczność lokalną
oraz instytucje. 

Marta Dec
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Uczelnia, która kształci 
i dba o aktywność społeczną

Uczelnia Zawodowa Zagłębia Miedziowego w Lubinie, 
to placówka edukacyjna z 10-letnią tradycją. Dla najlep-
szych studentów, po ukończeniu pierwszego roku 
studiów, daje możliwość studiowania drugiej specjalności
bezpłatnie.

Otyłość już u dzieci, 
a następnie również 
u młodzieży, stało się
prawdziwym wyzwaniem
dla lekarzy pediatrów jak
i dla specjalistów zdrowia
publicznego.Jeszcze nie
tak dawno  ze zdumieniem
przecieraliśmy oczy, widząc
otyłe dzieci i grube nasto-
latki amerykańskie.  Dziś
już nas to nie dziwi, otyłe
nastolatki w naszej co-
dzienności to obraz do ja-
kiego zaczęliśmy się przy-
zwyczajać. Jednak zmie-
rzamy do sytuacji, w któ-
rej otyłość młodego poko-
lenia Polaków staje się
palącym problemem
społecznym. Coraz rza-
dziej widujemy chłopców
grających w piłkę, dziew-
czynki skaczące przez ska-
kankę, a znacznie częściej
widzimy młodych ludzi 
z butelką napoju wysoko-
kalorycznego lub zja-
dającego kolejna porcję
fastfoodów. 

Nawet w takich krajach
jak Wielka Brytania, Por-
tugalia czy Holandia,
młodzież w szkołach nie
ma tak łatwego dostępu do

niezdrowej żywności jak
w Polsce. W ostatnich 20
latach otyłość u dzieci
wzrosła czterokrotnie. Jak
podaje Rzeczpospolita, na
nadwagę cierpi 13% na-
stolatków.

Instytut Żywności 
i Żywienia wskazuje, że na
leczenie otyłości i jej kon-
sekwencji Polska wydaje
już 3 mld zł. Jest to 5%
budżetu naszej służby
zdrowia. 

W związku z otyłością
pojawiają się również nie-
prawidłowości prze-
ciążeniowe w układzie kos-
tno-stawowym, ryzyko wy-
stąpienia nadciśnienia tęt-
niczego, zaburzenia gos-
podarki lipidowej, które
stanowią czynniki ryzyka
miażdżycy naczyń krwio-
nośnych, upośledzona to-
lerancja glukozy, która
może prowadzić do cuk-
rzycy typu drugiego. 

Otyłości zagraża zdro-
wiu polskiej młodzieży i ten
problem musi znaleźć rów-
nież miejsce w dyskus-
jach, które doprowadzą do
klarownej polityki państwa
w tym zakresie. 

Należy tez zadać pyta-
nie czy w Polskich
szkołach powiano być
miejsce na automaty 
z niezdrową żywności 
i napojami? W niektórych
stanach USA takie decyz-
je podjęto już dawno i ze
szkół zniknęły niezdrowe
napoje. W Polsce skutki
otyłości u młodzieży nie są
jeszcze tematem, na który
zaczyna się poważnie dys-
kutować. To zadanie zos-
tawiona niestety tylko ro-
dzicom i samej młodzieży,
a tym jak widać brakuje
najwyraźniej czasu i silnej
woli, aby oprzeć się poku-
sie nadmiernego sięgania
po niezdrową żywność.

Agnes

Polska młodzież dogoniła Europę w otyłości
R E K L A M A �
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Nadwaga wśród nastolatków staje się poważnym problemem w Polsce. Łatwy
dostęp w szkołach do niezdrowej żywności oraz napojów wysokokalorycznych
przyczynia się do coraz częściej występującej otyłości u nastolatków.
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Choć, to tylko ćwicze-
nia policyjnych antyter-
rorystów w ramach przy-
gotowań do zabezpiecze-
nia UEFA EURO 2012,
cała stacja wyglądała 
bardzo realistycznie, 
a działania przeprowa-
dzono w otoczeniu rze-
czywistym. W treningu
zorganizowanym przez
Wrocławskich policjan-
tów, w którym wykorzys-
tano również policyjny
śmigłowiec MI-8, udział
wzięło kilkudziesięciu
funkcjonariuszy z Wrocła-
wia oraz innych komend
wojewódzkich w kraju, za
także grupy specjalnej
żandarmerii wojskowej. 

Ćwiczenia przeprowa-
dzone zostały na obiekcie,
który podczas Mistrzostw
Europy w Piłce Nożnej we
Wrocławiu będzie hotelem
transferowym. Celem prze-
prowadzonych działań było
zgranie różnych warian-
tów taktycznych związa-
nych z opanowaniem

obiektu, likwidacją za-
grożenia, a także ewa-
kuacją osób z rejonu in-
cydentu i wyizolowaniem
strefy niebezpiecznej dla
osób postronnych.

Podczas wczorajszych
ćwiczeń operację przepro-
wadzono dwutorowo z zie-
mi i powietrza. Istotą prze-
ćwiczenia tego elementu
było szybkie, sprawne 
i bezpieczne przeniknię-
cie do wnętrza obiektu 
i opanowanie wewnątrz
sytuacji. Podobnego typu
rozpoznaniem objęte są
również inne obiekty na te-
renie miasta. 

Trening zgrywający
przeprowadzony został 
w bardzo trudnych wa-
runkach. Śmigłowiec
transportujący grupę
szturmową nie mógł lądo-
wać na dachu obiektu.
Dlatego istotne było prze-
ćwiczenie w tych warun-
kach sprawne opuszczenie
desantu na linach. Teren
desantu grupy szturmowej
zabezpieczali policjanci 
z zespołów obserwacyjno –
strzeleckich (policyjni snaj-
perzy).  

Źródło: KWP  we Wrocławiu

Ćwiczenia policyjnych antyterrorystów
przed UEFA EURO 2012
Policja we Wrocławiu otrzymała informację, że jeden z hoteli na terenie 
miasta opanowali terroryści. Do działań wkraczają funkcjonariusze z grupy
szturmowej pododdziałów antyterrorystycznych dolnośląskiej policji oraz 
innych komend wojewódzkich w kraju, a także funkcjonariusze żandarmerii 
wojskowej, wspierających wrocławskich policjantów. Do działań wykorzystano
także policyjny śmigłowiec.

Całą noc z 13 na 14
maja wałbrzyscy poli-
cjanci poszukiwali trzy
dziewczynki, które po
wyjściu z domu na plac
zabaw już nie powróciły.
Funkcjonariusze w oba-
wie, że dzieciom grozi
niebezpieczeństwo in-
tensywnie pracowali by
je odnaleźć. Zaginione
odnalazły się dzisiaj
rano. Całe i zdrowe tra-
fiły pod opiekę rodziców.

13 maja w godzinach
popołudniowych trzy
dziewczynki w wieku 8, 9
i 11 lat zamieszkałe 
w Wałbrzychu w dzielni-
cy Sobięcin wyszły 
z domu na plac zabaw.
Około godziny 17:30 ro-
dzice stwierdzili ich znik-
nięcie. Zaczęli poszuki-
wania na własną rękę.
Gdy nie przyniosły re-
zultatu, o godzinie 23:00

powiadomili policję.
Funkcjonariusze zaraz
po otrzymaniu sygnału 
o zaginięciu wdrożyli
wszystkie możliwe pro-
cedury, zaangażowali
duże siły osobowe i środ-
ki techniczne. Intensyw-
nie patrolowali rejon,
gdzie dzieci były ostatni
raz widziane. Do akcji
poszukiwawczej ściągnię-
to psa tropiącego oraz
śmigłowiec MI-2 z ka-
merą termowizyjną. Po-
licjanci dotarli do wszyst-
kich osób, u których
mogłyby przebywać
dziewczynki. Okazało się,
że jedna z nich 11-latka
wpadła na pomysł by pó-
jść razem z koleżankami
do domu jej ojca za-
mieszkałego w Boguszo-
wie Gorcach. Tam rów-
nież policjanci dokonali
sprawdzenia. Jednak 

w nocy nikt nie otworzył
drzwi. Nad ranem o go-
dzinie 6:00 gdy ponownie
zapukali do drzwi 
z mieszkania wyszedł
mężczyzna, który poin-
formował, że jego córka
wraz z dwiema dziew-
czynkami przebywają 
u niego. Od ojca dziecka
wyczuwalna była woń al-
koholu. Na pytanie poli-
cjantów dlaczego nie
zgłosił obecności w jego
domu dzieci, stwierdził,
że nie miał pojęcia o ich
zaginięciu. Po wykonaniu
czynności postanowiono
skierować wnioski do
Sądu Rodzinnego o spraw-
dzenie sprawowania opie-
ki nad dziećmi. 

Źródło: KMP w Wałbrzychu

Odnaleziono poszukiwane dziewczynki

Do zdarzenia doszło 
5 maja 2012 r. Przed go-
dziną 21.00 pociąg oso-
bowy relacji Jelenia Góra
– Gdynia ruszył ze stacji
w Marciszowie (pow. ka-
miennogórski). Po uje-
chaniu kilkuset metrów
skład zatrzymał się. Za-
niepokojony sytuacją kie-
rownik sprawdził co się
stało. Widząc w jakim
stanie znajduje się ma-
szynista powiadomił od-
powiednie służby. 

Przeprowadzone ba-
danie wykazało u zatrzy-

manego 58 – letniego
mężczyzny ponad 1,6
promila alkoholu w orga-
nizmie. Maszynista został
zatrzymany do wytrzeź-
wienia i wyjaśnienia
wszystkich okoliczności
tego zdarzenia. Przypo-
mnijmy, że za kierowanie
pojazdem mechanicznym
w stanie nietrzeźwości 
w ruchu lądowym, po-
wietrznym i wodnym gro-

zi kara nawet do 2 lat po-
zbawienia wolności. 

Policjanci badając
okoliczności tej sprawy
sprawdzają również, czy
nie doszło do sytuacji
stworzenia bezpośred-
niego niebezpieczeństwa
katastrofy w ruchu kole-
jowym. 

Źródło: KPP w Kamiennej Górze

Nietrzeźwy maszynista prowadził 
pociąg osobowy

R E K L A M A �

Policjanci z powiatu kamiennogórskiego zatrzymali maszynistę, który prowadził
pociąg osobowy relacji Jelenia Góra – Gdynia, będąc w stanie nietrzeźwości.
Przeprowadzone badanie wykazało u mężczyzny ponad 1,6 promila alkoholu
w organizmie. Pociągiem podróżowało blisko 170 pasażerów. Na szczęście ni-
komu nic się nie stało.

Sąd Rodzinny w Świd-
nicy zajmie się sprawą 29
letniej mieszkanki Świe-
bodzic, która opiekowała
się swoim 6 miesięcznym
synkiem, mając w orga-
nizmie 3 promile alkoho-
lu. 

Policjanci z Komisaria-
tu Policji w Świebodzi-
cach zostali powiadomie-

ni o pijanej matce „opie-
kującej” się małym dziec-
kiem. Była godz. 22.30.
Kobieta prowadziła wózek
z małym dzieckiem zata-
czając się. W wózku, leżał
mały chłopiec, ubrany 
w cienkie ciuszki. Gdy po-
licjanci zatrzymali kobietę
wyczuli od niej alkohol. Po
przewiezieniu do komisa-
riatu okazało się, że ko-
bieta ma w organizmie 
3 promile alkoholu. 6 mie-

sięczny synek zatrzymanej
kobiety został przebadany
przez lekarza, który ocenił
stan dziecka jako doby. 
29 letnia świebodziczanka
została zatrzymana do wy-
trzeźwienia i wyjaśnienia
w policyjnym areszcie. 
6 miesięcznym chłopcem
zaopiekowała się ciocia.
Materiały w tej sprawie zo-
staną przesłane do Sądu
Rodzinnego w Świdnicy. 

Źródło: KPP w Świdnicy

Pijana matka
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W tym roku władze 120-
tysięcznego Wałbrzycha za-
planowały rekordowy defi-
cyt budżetowy, który
sięgnął niemal 70 mln zł
(brakuje pieniędzy na po-
nad 16 procent wydatków).
W związku z tym oraz ko-
niecznością obsługi długu,
miasto w tym roku planu-
je zadłużyć się na niemal
100 mln zł! Jeszcze nigdy
sytuacja finansowa
Wałbrzycha nie była tak
fatalna. Wydatki miasta są
z roku na rok coraz wyższe,
mimo że od przełomu
ustrojowego w Polsce spa-
da liczba mieszkańców
Wałbrzycha. Zresztą
Wałbrzych nie jest odosob-
niony, jeśli chodzi o zjawi-
sko rosnących wydatków 
i wzrastającego zadłużania.
Podobnie jest w wielu in-
nych polskich samo-
rządach, jak i na szczeblu
krajowym. Można nawet
wykazać, że cały kryzys w
strefie euro to wynik tylko
i wyłącznie nadmiernych
wydatków publicznych po-
szczególnych państw, któ-
re w niekontrolowany spo-
sób politycy zwiększali od
lat, nie mając na nie po-
krycia w dochodach po-
datkowych i zadłużając 
w ten sposób obywateli
własnych krajów. Dlatego
nadmierne wydatki są nie-
bezpieczne zarówno na
szczeblu ogólnokrajowym,
jak i lokalnym. 

W przeliczeniu na miesz-
kańca wydatki Wałbrzy-
cha wynoszą 3580 zł, pod-
czas gdy dochody niecałe
3000 zł. Dodatkowo
zadłużenie na koniec 2011
roku wyniosło ponad 200
mln zł, a na koniec roku
bieżącego zwiększy się
gwałtownie do kwoty ponad
256,4 mln zł (mimo
bieżącej obsługi długu).
Tym samym zadłużenie

Wałbrzycha znacznie prze-
kroczy ustawowy limit 60
procent i poszybuje do po-
nad 71 procent dochodów.
Oznacza to, że przeciętny
mieszkaniec Wałbrzycha
poprzez kredyty i obligacje,
zaciągnięte w jego imieniu
przez władze, będzie musiał
oddać wierzycielom 2137 zł!
Nieco lepiej, choć nadal źle
wygląda sytuacja w sąsied-
niej 60-tysięcznej Świdnicy,
gdzie zadłużenie na koniec
bieżącego roku przekroczy
77,2 mln zł, czyli sięgnie
niemal 48 procent gmin-
nego dochodu.

Wiele gmin w Polsce ma
poważne problemy finan-
sowe. Aby im zaradzić, 
z jednej strony ogranicza się
wydatki, a z drugiej – pró-
buje się zwiększać docho-
dy. Likwiduje się szkoły na
przykład w Warszawie,
Częstochowie czy Opolu,
straże miejskie, jak w gmi-
nach Zakroczym, Raba
Wyżna czy Stare Pole,
oszczędza się na oświetle-
niu ulic, jak w Krakowie czy
Chełmie, zwalnia się urzęd-
ników samorządowych jak
w Rudzie Śląskiej czy obci-
na się wynagrodzenia
urzędnikom. 

Z drugiej strony by
zwiększyć wpływy, pod-
wyższa się opłaty: za przed-
szkola, jak w Łodzi czy
Wrocławiu, podnosi się
czynsze w mieszkaniach
komunalnych jak w Gdań-
sku czy Słupsku, zwiększa
się ceny biletów komuni-
kacji miejskiej, jak w Kra-
kowie, podatki od nieru-
chomości, od środków
transportowych, opłatę
miejscową, jak w Świnou-
jściu czy Ustce, wprowadza
opłaty od deszczówki, jak
we Wrocławiu czy Koszali-
nie. Ponadto by zwiększyć
dochody, wiele gmin pró-
buje prywatyzować swoje

mienie: sprzedają spółki
gminne jak Warszawa czy
Poznań czy mieszkania ko-
munalne jak Czeladź. Po-
garszająca się sytuacja fi-
nansowa zmusiła wiele
gmin do zerwania umów o
dotacje unijne. Może to być
całkiem słuszne działanie w
sytuacji, gdy wiele inwe-
stycji, które częściowo po-
wstały za unijne pieniądze,
nie tylko nie są nikomu po-
trzebne, ale na dodatek ge-
nerują koszty, jak 300
świetlic na Mazowszu, 
z których działa zaledwie 20
(samo nazwanie tych
działań „inwestycjami” wy-
daje się być pomieszaniem
pojęć, gdyż inwestycja po-
winna przynosić zyski).

Należy zapytać: na co
władze samorządowe po-
winny wydawać pieniądze,
a na co nie powinny? Jed-
nak ważniejsze pytanie
brzmi: czy w złej sytuacji fi-
nansowej władze mają
mandat do wydawania
olbrzymich kwot, czy raczej
powinny zacząć oszczę-
dzać? I nieważne czy są to
wydatki na urzędników,
kulturę, edukację czy na
współfinansowanie inwe-
stycji częściowo realizowa-
nych za pieniądze z Bru-
kseli. Nie rozstrzygniemy
w krótkim artykule, co jest
bardziej a co mniej ważne
dla miasta i jego miesz-
kańców. Zawsze jest coś do
zrobienia, jedni woleliby
wybudować nową drogę
czy oczyszczalnię ścieków,
a inni – wyremontować
przedszkole czy zorganizo-
wać imprezę sportową 
z okazji jakiegoś święta.
Jeszcze inni skłaniają się
do realizacji inwestycji pub-
licznych pod warunkiem, że
w przyszłości „będą one na
siebie pracowały”. Tylko czy
powinno być to robione w
sytuacji, kiedy nas na to nie

stać? Jeśli porównamy to
do budżetu rodziny: czy
rodzina, która zarabia 3000
zł miesięcznie, może co
miesiąc wydawać 3580 zł?
Czy jakikolwiek bank da jej
kredyty, które pokryją nad-
mierne wydatki? Oczywiś-
cie, że nie. Taka polityka fi-
nansowa rodziny musi pro-
wadzić do jej szybkiej nie-
wypłacalności, gdyż co mie-
siąc musiałaby zaciągać
nowe kredyty i to w coraz
większej wysokości po to,
by spłacać stare zobo-
wiązania. Ale tak właśnie
robią władze Wałbrzycha!
Istnieje oczywiście wielo-
letni plan spłaty tych
długów (aż do roku 2038),
ale będą je spłacać już inne
władze samorządowe, bo
tych radnych interesują tyl-
ko wydatki, a nie oszczęd-
ności.

Dlatego najważniejszą
zasadą działania wszelkich
władz powinien być zrów-
noważony budżet. Wydaje-
my tyle, ile zbierzemy z po-
datków i innych docho-
dów. Ani złotówki więcej.
Jeśli nie stać nas na inwe-
stycje, po prostu nie in-
westujemy. Jeśli chcemy
zainwestować w coś
droższego, to możemy te
pieniądze najzwyczajniej
zaoszczędzić. 

Nie zadłużamy przy-
szłych pokoleń podatni-
ków, bo to nieuczciwe 
i niemoralne. Niestety taka
filozofia obca jest zarówno
polskim władzom w War-
szawie, jak i na szczeblu sa-
morządowym, także 
w Wałbrzychu czy Świdni-
cy. I to się w końcu zemś-
ci, tak jak zemściło się na
Grecji, której papierów war-
tościowych nikt już nie
chciał kupować. Bo nie
można zadłużać się w nie-
skończoność. 

Dlatego też autorzy ra-
portu „Zadłużenie miast
Zagłębia Dąbrowskiego”
słusznie postulują „wpro-
wadzenie zakazu zaciąga-
nia zobowiązań przez sa-
morządy w sytuacji braku
nadwyżki, umożliwiającej
jego spłatę”. Ponadto ich

zdaniem władza publiczna
powinna dysponować „tyl-
ko takimi środkami, jakie
zebrała w formie bieżących,
akceptowanych i uchwala-
nych podatków, bez ucie-
kania się do ich zakamuf-
lowanych form, do jakich
należy generowanie długu
publicznego. Zaciąganie zo-
bowiązań przekraczających
bieżące dochody budżetu
mogłoby mieć miejsce 
w przypadku rzeczywiście
niezbędnych dla funkcjo-
nowania społeczeństwa,
strategicznych inwestycji,
które znajdą swe pokrycie
i uzasadnienie w realnie
wyliczonych i wskazanych
korzyściach, wyrażonych
w zwiększonych dzięki niej
dochodach lub zmniejszo-
nych kosztach obywateli”.

Niektóre władze samo-
rządowe w Polsce, chcąc
być bliżej mieszkańca, pro-
ponują tzw. budżet oby-
watelski. W zeszłym roku
eksperyment taki rozpo-
częto w Sopocie, a w tym
roku – w Łodzi. Na czym
miałoby to polegać? Otóż to
mieszkańcy miasta mieliby
decydować o realizacji jed-
nych, a zaniechaniu in-
nych inwestycji gminnych.
Jednak ułomność tego po-
mysłu polega na tym, że
wydatki to tylko jedna stro-
na medalu. Po drugiej stro-
nie są niewystarczające
zwykle dochody samo-
rządowe. Tak więc wracamy
do punktu wyjścia. 

Dobry budżet to budżet
zrównoważony, a zły – nie-
zrównoważony. Dla
Wałbrzycha zastosowanie
się do tej zasady ozna-
czałoby zmniejszenie tego-
rocznych wydatków o pra-
wie 70 mln zł, dla Świdni-
cy – o ponad 2 mln zł. Oczy-
wiście nie można rezygno-
wać z wszystkich wydat-
ków. Każda gmina musi
realizować zadania zlecone,
ale na nie otrzymuje pie-
niądze z budżetu central-
nego. Są też wydatki stałe,
jak na utrzymanie admini-
stracji, ale te już są możli-
we do zmniejszenia po-
przez zwolnienie części

urzędników czy obniżenie
im płac. Z pewnością nie
powinny być realizowane
inwestycje gminne (nawet te
współfinansowane z unij-
nych pieniędzy), jeśli gminy
najzwyczajniej w świecie
nie stać na nie. 

Tym bardziej że inwe-
stycje publiczne, w tym sa-
morządowe, nie są tak ko-
rzystne, jak się powszech-
nie uważa. Jak niedawno
przypomniał profesor Jan
Winiecki, z wieloletnich ba-
dań profesora Roberta Bar-
ro, amerykańskiego kla-
sycznego makroekonomis-
ty i jego współpracowników
z Harvardu wynika, że „nie
istnieje żadna korelacja
między inwestycjami pub-
licznymi a wzrostem gos-
podarczym”. Dlaczego się
tak dzieje? Sprawę wyjaś-
nia austriacka szkoła eko-
nomii oraz cytowany wyżej
raport: „wybrani do władz
przedstawiciele, podej-
mując decyzję o zaciąganiu
długu publicznego, powin-
ni brać pod uwagę kon-
sekwencje w postaci
zmniejszenia zdolności in-
westycyjnej podmiotów pry-
watnych, zmuszonych prze-
znaczać większą część wy-
pracowanych przez siebie
dochodów na spłatę [po-
przez wyższe podatki – TC]
wydatków publicznych”.
Mówiąc po ludzku, kiedy
przedsiębiorcy zapłacą
wyższe podatki, to zabrak-
nie im środków finanso-
wych na realne inwestycje
w gospodarce. A to
wyłącznie biznes tworzy
nowe miejsca pracy, które
budują dobrobyt. Biuro-
kratyczne miejsca pracy 
w urzędach jedynie kon-
sumują bogactwo wytwo-
rzone przez sektor prywat-
ny, przyczyniając się do re-
gresu gospodarczego.  Zna-
czy to, iż ponad 23 mln zł,
które w tym roku władze
samorządowe Świdnicy wy-
dadzą na inwestycje, nie
przysporzą dobrobytu
mieszkańcom.

Tomasz Cukiernik
www.tomaszcukiernik.pl

Toksyczne inwestycje samorządu 
Ekscytujemy się olbrzymim „deszczem unijnych pieniędzy” w sytuacji, gdy nie stać nas na współfinansowanie unijnych dotacji. Czy jednak władze
zadłużonego ponad miarę samorządu powinny zadłużać się jeszcze bardziej w imię realizacji publicznych inwestycji za pieniądze z Brukseli, czy
też powinny zacząć oszczędzać?

R E K L A M A
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Konferencja promował
zwiększanie wykorzysta-
nia i pozyskiwania energii
słonecznej w oparciu o naj-
nowsze technologie. Foto-
woltaika (przetwarzanie

światła słonecznego 
w energię elektryczną) jest
uznawana za najbardziej
przyjazną środowisku tech-
nologię wytwarzania ener-
gii elektrycznej. Produk-
cja i pozyskiwanie energii
elektrycznej przez syste-
my ogniw słonecznych nie
wytwarza żadnych zanie-
czyszczeń, nie emituje do
środowiska naturalnego
szkodliwych gazów, odpa-
dów i nie jest źródłem
hałasu. Fotowoltaika 
w ciągu ostatnich pięciu lat
przeżyła intensywny roz-
wój, najwięcej paneli foto-
woltaicznych instaluje się w
Niemczech (24 700 MW
mocy paneli słonecznych). 
Aby zapewnić rozwój tej
dziedzinie przemysłu ko-
nieczny jest dalszy rozwój
fotowoltaiki — większa ak-
tywność w sferze badawczo
– rozwojowej, zwiększanie
potencjału firm produk-
cyjnych oraz budowa sys-
temów fotowoltaicznych –
dużych i małych elektrow-
ni słonecznych i systemów
zintegrowanych z budyn-
kami. 

Organizatorami wydarze-
nia byli Global Service, Po-
litechnika Wrocławska,
Dolnośląska Agencja
Współpracy Gospodarczej.
Patronat nad wydarzeniem

objął Marszałek Woje-
wództwa Dolnośląskiego.
Celem konferencji było zin-
tegrowanie środowisk biz-
nesowego, naukowego, sa-
morządowego w celu pro-
mowania innowacyjnych 
i przyjaznych środowisku
rozwiązań, zgodnych z dy-
rektywami Unii Europej-
skiej. 
Kraje Unii Europejskiej są
w 50% zależne od dostaw
surowców i paliw energe-
tycznych z importu. Pro-
gnozy wskazują na to, iż w
2030 roku zależność ta
może wzrosnąć nawet do
70% z uwagi na rosnące
zapotrzebowanie na ener-
gię. 45% importowanej

ropy naftowej pochodzi 
z krajów Bliskiego Wscho-
du. 40% gazu ziemnego
pochodzi z Rosji.W 2010
roku w stosunku do 2001
produkcja energii elek-

trycznej, oparta na wyko-
rzystaniu gazu, zwiększyła
się o około 91%, a pro-
dukcja energii z biomasy
wzrosła o 32%. Według
prognoz spadnie produkcja
energii wytwarzanej z ropy
naftowej o 42%, z węgla 
o 13%, w elektrowniach
atomowych o 4% oraz 
w elektrowniach wodnych
o 2%. Zmiany w strukturze
paliw pierwotnych wyko-
rzystywanych do produkcji
energii elektrycznej wyni-
kają z planów redukcji
emisji zanieczyszczeń, któ-
re w znacznych ilościach
powstają podczas spala-
nia węgla i ropy naftowej.

źródło:umwd.dolnyslask

Zielona energia dla Polski 
„Przyszłość zielonej energii w Polsce – Fotowoltaika - kierunki rozwoju”
– to hasło konferencji, która odbyła się  na Politechnice Wrocławskiej.

R E K L A M A �
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Ochrona��przed�
nadmiernym��hałasem
Kiedy chcemy ochronić

się przed nadmiernym
hałasem, gdy nasz dom
położony jest blisko drogi,
dobrze jest wybrać okna 
z szybami dźwiękochłonnymi.
Takie szyby zbudowane są ze
szkła klejonego oraz aku-
stycznej foli PVB. Pozwalają
one ograniczyć przenoszenia
hałasu do wnętrza pomiesz-
czenia. Aby zapewnić komfort
przebywania w pomieszcze-
niu, które zlokalizowane jest
przy źródle nadmiernego
hałasu, okna muszą posia-
dać wysoki współczynnik
akustyczny Rw. 

Problemem w utrzyma-
niu izolacyjności akustycz-
nej okien mogą powodować
nawiewniki, dlatego ważne
jest, aby w takich przypad-
kach zastosować nawiewni-
ki specjalne, akustyczne. 

Okna o podwyższonej izo-
lacyjności akustycznej wy-
starczy zamontować w po-
mieszczeniu bezpośrednio
przylegającego do źródła
tego hałasu np. ruchliwej dro-
gi. W przeciwległych po-
mieszczeniach, oddalonych
od hałasu montujemy okna 
o niższej funkcji izolacyjnoś-
ci akustycznej. 

Ochrona��przed�
przegrzewaniem�
pomieszczeń�
i�utrata�ciepła

Odpowiednio dobrane
szyby w oknach pozwalają na
ochronę przed ucieczką
ciepła z pomieszczenia, na-
tomiast w gorące dni zatrzy-
mują ciepło z promieni
słonecznych. Takie szyby
muszą posiadać niski
współczynnik przenikalności
. Dobre efekty w tym zakresie
dają szyby z powłokami wy-

sokoselektywnymi, niestety
za ten przywilej musimy
zapłacić dwa razy drożej niż
za zwykłe szyby. Jednak taka
inwestycja może  opłacić się
w dłuższym okresie. W zi-
mowych warunkach ciepło
nie przenika na zewnątrz,
dzięki czemu zmniejszamy
jego straty. Latem chronią
nas przed nadmierną energią
słoneczną i nie jesteśmy na-
rażeni na upały w pomiesz-
czeniu. 

Takie szyby należałoby

stosować przy pomieszcze-
niach, gdzie występuje duża
powierzchnia przeszklona.
Szyby w oknach z powłoka-
mi wysokoselektywnymi  po-
zwalają nam również na kom-
fort pracy w pomieszczeniu,
gdzie przebywamy przy kom-
puterze w słoneczne dni. 

Chronią nas przed ośle-
pianiem,  możemy uniknąć
zmęczenia oczu w efekcie
odbijających się promieni od
monitora komputera.  

Agnes

Chcesz wymienić okna,
pomalować ściany, pew-
nie zastanawiasz się czy
przy napiętych wydatkach
będzie Cię na to stać?

W takich przypadkach
warto wybrać się na roz-
mowę do Oddziału Kasy
Wspólnota, podczas której
uzgodnimy dogodne wa-
runki pożyczki, którą bę-
dzie można przeznaczyć
na niezbędne zmiany 
w naszym mieszkaniu.

Rozłożenie w czasie wy-
datku, na który obecnie
nas nie stać, jest możliwy
i często rozwiązuje pro-
blem z nieoczekiwanymi
naprawami lub małymi re-
montami.

Warto pomyśleć, co 
w naszym mieszkaniu wy-
maga zmiany, aby w sezo-
nie zimowym nic nas nie
zaskoczyło.

Należy planować swoje
wydatki i brać pod uwagę
to, że przewidując naprawy
czy remonty nie zostanie-
my zaskoczeni nagłą po-
trzebą działania i dodat-
kowo obarczeni stresem.

Nie warto też oszczędzać
na dobrym nastroju, któ-
ry możemy uzyskać odna-
wiając mieszkanie. W koń-
cu to w nim spędzamy
dużo czasu i jego aranżacja
ma znaczenie dla naszego
samopoczucia. Nasza pro-
pozycja to remont  sfinan-
sowany z preferencyjnej
pożyczki gotówkowej na

cele mieszkaniowe NA
MUR – BETON w Kasie
Wspólnota. Rozmowa nic
nie kosztuje, a warto pa-
miętać, że zaplanowane
remonty nie muszą być
nieprzyjemne.

Katarzyna Drobniecka 
SKOK Wspólnota

Okna, które dają  komfort

Gdy�Twoje�mieszkanie�
wymaga�remontu

R E K L A M A �

Okna, które dają  komfort

R E K L A M A �



Nasz Region Dolnośląski MAJ 2012
www.dolnyslask24.info.pl 15

Właśnie w maju jakby
na przekór kwitnącym
właśnie rododendronom i
azaliom  chcieliśmy pole-
cić Państwu krzewy iglas-
te, które zaczynają docho-
dzić  do głosu  i zaczynają
być najbardziej widoczne
podczas zimy, wtedy kiedy
z roślin liściastych opadną
ostatnie liście. Wtedy do-

piero zaczynamy zwracać
uwagę na ich różnorodno-
ść  pokrojów , wielkości,
barw  i form.  To kompo-
zycje iglaków małych,
dużych, smukłych, kulis-
tych, rozesłanych czy
płożących oraz z innych
roślin zimozielonych po-
trafią dodać oryginalnoś-
ci każdemu ogrodowi.

Szacuje się, że w krajo-
wych szkółkach produku-
je się i sprzedaje około
1000 gatunków i odmian
roślin iglastych.

Chętnie je kupujemy 
i sadzimy w ogrodach, gdyż
mimo że aranżacje złożone
z iglaków mogą być kosz-
towne w zakupie ale później
wymagają najmniejszych

nakładów pracy przezna-
czonej na pielęgnację.

Karłowe iglaki i zimozie-
lone byliny i krzewy  spraw-
dzają się świetnie w upra-
wie pojemnikowej na bal-
konach i tarasach.

Prezentują się wspania-
le przez cały rok , są od-
porne na mrozy i nie
kłopotliwe w codziennej
pielęgnacji.

Dlatego iglaki są zawsze
na fali  a co roku do sprze-
daży wprowadzanych jest
kilka nowych odmian.

Joanna Bodnar

Małe, większe i największe
czyli iglaki zawsze modne
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Wnętrza to przestrzeń,
którą możemy dowolnie
zaaranżować, inspirując
się najnowszymi trenda-
mi i własnymi odczucia-
mi. Zależnie od doboru
odcieni barw i struktur,
wygląd wnętrza może
działać na nas kojąco

lub też pobudzać do
działania. Gra świateł 
– zarówno światła natu-
ralnego, jak i sztucznego,
sprawia, że ściany wy-
glądają inaczej o każdej
porze dnia. 

Kolekcja MAGNAT Sty-
le to zestaw 14 struktur

dekoracyjnych, opraco-
wanych z myślą o oso-
bach szukających orygi-
nalnych wnętrz, poprzez
które chcą wyrazić siebie. 

W pomieszczeniach
można stworzyć nowo-
czesny klimat loftu, po-
przez wykorzystanie

struktury Beton MAG-
NAT Style nawiązującej
do surowego, naturalne-
go betonu. Z tego typu
ścianami dobrze będą
komponować się przed-
mioty z metalu, szkła 
i surowego drewna. Z ko-
lei osoby ceniące bar-
dziej efekty dekoracyjne
mogą wybrać Stiuk
Perłowy – pozwalający
uzyskać powierzchnie 
o szlachetnym, perłowym
połysku. Co istotne, 
w naszych kreacjach nie
musimy się ograniczać
tylko do salonów czy sy-
pialni. Wybrane struk-
tury MAGNAT Style np.
Stiuk Wenecki, Stiuk Wa-
pienny, po odpowiednim
zabezpieczeniu, można
z powodzeniem stosować
również w kuchni 
i łazience, a więc w po-
mieszczeniach o zwięk-
szonej wilgotności.

Struktura Trawertynu
imitująca powierzchnię

naturalnego trawertynu z
charakterystycznymi
wżerami i ubytkami na
jego powierzchni, dosko-
nale wyeksponuje detale
- bryłę kominka, kolum-
nę itp. Soczysta czerwień
sypialni, w zestawieniu 
z delikatną strukturą
Pergameno w srebrnej
poświacie Metallico do-
skonale zgra się z nowo-
czesnymi, ciemnymi
meblami, bambusowymi
dodatkami, papierowymi
lampami, tworząc wy-
szukany japoński mini-
malizm. Stiuk Wenecki
stanowi za to idealne tło
dla nowoczesnych mebli
i dodatków. Intonaco w
ciepłym kolorze kalcytu
wypełni spokojem jasne
pomieszczenia, z dużą

ilością światła. Zaprosi
do odpoczynku od co-
dziennego zgiełku. Grafi-
towy Marmur nada wnęt-
rzu każdego nowoczes-
nego i ekskluzywnego
biura industrialny kli-
mat. Stonowane kolory 
i spokojna faktura Sa-
mum wprowadzą zaś do
gabinetu twórczą atmos-
ferę i wyjątkowy klimat.

Inspiracje MAGNAT
Style znaleźć możemy na
stronie internetowej
www.magnatfarby.pl,
gdzie oprócz licznych po-
mysłów, na odwie-
dzających czeka także
wirtualny kreator wnętrz.
Pomoże on nam stwo-
rzyć zestaw barw i struk-
tur, idealnie dobrany do
naszych oczekiwań.

Inspiracje MAGNAT Style
Zróżnicowana faktura, przestrzenne wzory, powłoki imitujące subtelne powierzchnie, soczyste
barwy – tak mogą wyglądać dziś nasze wnętrza. Kolekcja oryginalnych systemów dekoracyjnych
MAGNAT Style przenosi nas w świat niepowtarzalnych doznań estetycznych. Dzięki nim ściany nie
muszą być już tylko białe i gładkie.
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